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Hamulce postępu I są rozwiązane od XVIII  wie- 

i Hu”,
Ciekawe rozważania na ten ; - 

temat snuje Jań Szczepański _ j, 
w „POLITYCE”. A  oto 1'rag-'; 
raent owych rozważań: i

—  „G ospodarka jes t caloś- j 
cią złożoną z w a rs tw y  p p li iy -  j 
czuej i  ideo log icznej, m echa- i 
n izm ów  gospodarczych (...), z 
urządzeń technicznych (...) 
W reszcie w  gospodarce is tn ie ­
je  w a rs tw a  społeczna tzn. lu ­
dzie, uk łady , in s ty tu c je , zb io­
row ości pracownicze, h ie ra r­
chie stanow isk, decyzji, w ła ­
dzy i  prestiżu, i  ta w a rs tw a  I 
ludzka jes t ' czynn ik iem  m o to - j 
tyczn ym  gospodarki, k tó ry  de- j 
cydu je  o tym , ja k  fu n k c ja m i-  | 
je  m od e l id eo log icżn o -po lity - \ 
czny, system y techniczne i  : 
m echan izm y gospodarcze. Są- j 
ma re fo rm a  m echan izm u gos- ; 
podarczego an i doskonalenie j 
system u technicznego nie p rzy ­
niesie oczekiw anych rezu lta ­
tów . Z  tego nie■ w yn ika , że 
nie trzeba doskonalić tech n i­
k i. ale trzeba sobie zdawać 
sprawę, że techn ika  sama 
przez się n ie  je s t siło. m oto- 
ryczuą gospodarki.

Czego gospodarka oczekuje i 
od tech n ikó w  d z is ia j? Tego 
samego od czasu p lanu  6- : 
le tn iego: l ik w id a c ji m arno - ; 
traw s tw a  i  niszczenia m a tę - j 
r ia łó w , czasu i  p racy żyw e j. J 
Z m arnow ana jes t cegła w b u ­
dowana w  k rz y w y  m u r, znisz­
czona. jes t cegła n iepotrzebn ie  
rozb ita  na p lacu budowy. 
Zm nie jszen ia zużyćia m a te ria ­
łó w  i energ ii w  ca łe j'g o s p o ­
darce. Jeżeli ten prob lem  nie  
zostanie rozw iązany, żadna re ­
fo rm a  nie może uzd row ić  go­
spodark i prowadzącej taką  
rozrzutność ja k  nasza. U spra­
w n ien ia  tra n sp o rtu  'w ew ną trz­
zakładowego i  tra n sp o rtu  w  
ska li k ra ju . S konstruow an ia  
urządzeń pozica la jących na 
w y ła d u n e k  wagonów  bez ich  
niszczenia. S tw orzenia orga­
n iza c ji p racy pozw a la jące j op­
tym a ln ie  w yko rzys tyw ać  w y ­
posażenie techniczne zak ła­
dów pracy. Zm nie jszen ia  wa­
gi ko n s tru kc ji. zm niejszenia  
zużycia energ ii itd . itd .

Dlaczego te zagadnienia nie  
zostały rozw iązane do dziś? 
M oja  hipoteza jes t prosta. 
Gospodarka jako . całość nie 
jest systemem, ale je s t d ra ­
m atem  i na rozw iązanie cze­
ka ją  przede w szys tk im  nie  
ty lk o  prob lem y techniczne ale 
ludzkie , tzn. zasady doboru  
i  kszta łcenia kad r, zasady od­
pow iedzia lności, m echanizm y  
in ic ja ty w y  i  m o ty w a c ji, . czy li 
problem y, k tó re ; w  Polsce nie


